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Odwołanie przedstawicieli dyplomatycznych
przy rządzie gen. Franco nu Hiszpanii 
Rezciuda Gen. Zgromadzenia OHZ.

NOWY JORK 11. 12. (Reuter). Na nocnym posiedzeniu Generalne 
Zgromadzenie ONZ uchwaliło rezolucję wzywającą członków ONZ 
do niezwłocznego odwołania sw oich przedstawicieli dyplomatycz­
nych przy rządzie gen. Franco. — Rezolucja przyjęta została 34 glo­
sam i przeciwko 6-ciu.

Rów nocześnie p rzy jęto  d ru g ą  
rezolucję, k tó ra  stw ierdza, że gdy­
b y  w  następstw ie  poczynionych

ODWOŁANIE AMBASADORA 
BRYTYJSKIEGO

IZ1NDYN 14. 12. (BBC). — Kore­
spondent dyplomatyczny radia bry­
tyjskiego poinformował, że w  myśl 
przyjętej rezolucji w  sprawie Hiszpa­
nii brytyjski ambasador przy rządzie 
gen. Franco zostanie w  najbliższym 
czasie odwołany.

WRĘCZENIE LISTÓW
UWIERZYTELNIAJĄCYCH
LONDYN, 14. 12. (PAP). Dnia 13 gru- 

dnia b. r. ambasador R. P. w  Londynie 
Jerzy Michałowski wręczył listy uwie­
rzytelniające królowi Jerzemu VI.

Po przyjęęiu listów uwierzytelniają­
cych król Jerzy VL odbyt z ambasado­
rem Michałowskim dłuższą rozmowę, 
po czym ambasador przedstawił królowi 

1 dyplomatyczny

k ro k ó w  w  H iszpanii n ie  doszło do 
zm iany  rządu  Rada Bezpieczeń­
stw a m a poczynić dalsze k ro k i i- 
dące w  ty m  k ie runku .

LONDYN 14. 12. (BBC). Przedsta­
wiciele Wielkiej Brytanii i Sianów 
Zjednoczonych stwierdzili, iż głoso­
wali ża rezolucją, wyrażają jednako, 
woź wątpliwość, czy Rada Bezpie­
czeństwa będzie posiadać kompeten­
cje w  sprawie, jaką proponuje dru- 

t rezolucja.
Delegaci Zw. Radzieckiego i F ran­

cji oświadczyli, że głosowali w tej 
sprawie, jakkolwiek rezolucja nie się­
ga dość daleko.

NOW Y JORK 14. 12. (P A P ). — 
P odkreśla jąc  znaczenie uchw ały  
Generalnego Zgrom adzenia delegat 
Polsk i am basador Lange stw ierdził

że stanowi ono trium f Narodów  
Zjednoczonych, które dowiodły, że 
są zdecydowane działać.

LONDYN 14. 12. (BBC). — Zgro­
madzenie ogólne przyjęło również 
rezolucję w  sprawie rozbrojenia. — 
Przedstawiciele trzech wielkich mo­
carstw, minister Mołotow, senator 
Conally (USA) i  Shawcross (Wiel­
ka Brytania) w  swych przemówie­
niach dali wyraz jednomyślności w 
tej sprawie. Delegaci USA i W. Bry­
tanii wyrazili podziękowanie za ini­
cjatywę i daleko idącą dobrą wolę w 
kierunku rozwiązania tego trudnego 
problemu. Równocześnie przyjęto 
zlecenie dla Rady Bezpieczeństwa, ja­
kiego rodzaju informacje mają przed, 
stawić poszczególni członkowie ONZ.

Wielki Vi;e- 
Przedwyborczy 

W najbliższą niedzielę, dnia 
15 grudnia br., odbędzie się w sali 
kina „Świt", o godz. 1O-tej przed 
południem

W IE LK I WIEC  
PRZEDWYBORCZY BLOKU 

DEMOKRATYCZNEGO 
Przemawiać na nim będą: 
Wiceprezydent KRN I przewo­

dniczący Rady Naczelnej PPS — 
tcw. Stgnisław Szwalbe.

Sekretarz KCZZ I przewodni­
czący Rady Szkól Wyższych — 
tow. Sokorski.'

Min. Jan Grubsckl (Stronni­
ctwo Ludowe) I poseł Marek Ar- 
czyński (Stronnictwo Demokra-

Przed utworzeniem rzadsi we Francji
LONDYN 14. 12. (P A P ). — Po 

przeprow adzeniu rozm ów  z p rzy­
w ódcam i p a r tii politycznych, Leon 
Blum , now y premieT fran cu sk i o- 
św iadczył dtiiennikarzosn, że spo-

.Gen, Taylor przybywa do Polski
W iB W JW l 14 19 ICiDI n . i t  .11 „niłlbomi _  n -i

dziew a się do  sobo ty  w ieczorem  
utw orzyć rząd . ,

Jeden  z członków  kom un istycz­
nej g ra p y  parlam en ta rn e j ośw iad­
czył dz iennikarzom  w  k u lu a rach : 
„czekam y, jak i p rog ram  rządow y 
zap roponu je  B lum  i  ja k ie  partie  
w ejdą do  jego rząd u 1'.

ZWIĄZEK GÓRNIKÓW 
APELUJE

WASZYNGTON 14. 12. (PAP). — 
Związek górników w raz z przewodni­
czącym Lewisem złożyli apelację do 
sądu najwyższego przeciwko ©rzecze, 
niu trybunału federalnego, który ska. 
zał związek na grzywnę w  wysoko­
ści 3 i pół miliona dolarów za obra-

WARSZAWA 14. 12. (SAP). Dziś 
pociągiem pośpiesznym Paryż—War. 
szawa przybywa do Zebrzydowic gen. 
Herford Taylor z żoną. W otoczeniu 
generała znajdują się państwo Hilda 
i  Jack Robinson oraz pan B. Wald.

Gościom towarzyszy przedstawiciel 
Polski w Norymberdze dr Piotrowski.

Gen. Taylor jest następcą prokura, 
tora Jacksona na stanowisko gen. 
prokuratora w  amerykańskiej strefie

zę władz państwowych. Apelacja u- j okupacyjnej. Gen. Taylor przybędzie 

Roj<., becny na uroczystej akademii z oka-

Martin Borman znów znika z honzentu
SZTOKHOLM. 14. 12. (SAP). R ew eia-. Komendant policji szwedzkiej stwier- 

eyjna wiadomość o pobycie Martina I dza, że internowani oficerowie niemiec-
Rormana w Szwecji została i

i przez policję szwedzką, po p

Policja przypuszcza, że tajemniczy 
pan K., o  którym była mowa — to zna­
ny kupiec niemiecki B. Kotzowsky. Ko- 
tzowsky byt przypuszczalnie agentem hi­
tlerowskim, zajmował się tajnym prze­
mytem 1 uciekl z obozu dla internowa­
nych.

Kotzowsky był na początku tego ro­
ku kilkakrotnie przesłuchiwany w celu 
ustalenia jego stosunków

ująć ponownie i w 
to się do Niemiec.

uciekli z obozu, nie dali się

POLSKO-AMERYKAŃSKIE
ROZMOWY GOSPODARCZE
WASZYNGTON, 14. 12. (SAP). Zastęp­

ca sekretarza stanu Dean Asheson przy­
jął wczoraj attache

sady polskiej Jan
Obaj mężowie stanu omawiali sprawy 

Polski.

zji unifikacji prawa cywilnego w Pol­
sce.

W czasie swego kilkudniowego po­
bytu weźmie kilkakrotnie udział w 
procesie Fischera.

ku lu arach  parlam en tu , B lum  nosi 
się ,z  zam iarem  pow ierzenia tek i 
m in is tra  sp raw  zagranicznych do , 
tychczasow em u prem ierow i B i- 
dau lt, zaś tek i m in is tra  finansów  
Schum anow i.

3 0 0  o f i a r  z a j ś ć  ć t i ^ n g i e l s k i c h  

w e  W ł o s z e k

RZYM. 14. 12. (AFI). Podczas ostat­
nich starć między żołnierzami brytyj­
skimi a ludnością cywliną w Padwie 
koło 300 osób odniosło rany.

W czwartek wieczór odbyta się wielka 
manifestacja, jako znak protestu prze­
ciwko stanowisku władz wojskowych, 
które domagają się odszkodowania za 
ostatnie incydenty.

RZYM, 14. 2. Korespondent PAP do­
nosi, że w Padwie panuje napięta sytua­
cja. Dowództwo angielskie wydało ko­
munikat, że w ojski angielskie będą o- 
kupować Padwę, o  ile zajścia się po­
wtórzą.

w Neapolu doszło 3o zajść między żoł­
nierzami brytyjskimi a Wiochami.

Premier de Gasperi przyjął w dniu 
wczorajszym admirała Słone, z którym 
odbył konferencję w sprawie ostatnich 
wydarzeń w Padwie i Neapolu.

F. GOETEL — OFICEREM 
ANDERSA

LONDYN. 14. 12. (PAP). Do Londynu 
wraz z korpusem Andersa przyjechał 
ścigany przez polskie władze sądowe za 
współpracę z Niemcami w czasie oku­
pacji Ferdynand Goetel, który nosił 
mundur oficera prasowego 11 korpusu.

Rada miejska wysłała telegram do 
rządu włoskiego w Rzymie, oraz mani­
fest do ludności. Związki zawodowe o- 
gtosity odezwę, w której stwierdzają, że

UWAGA!
Bezrobotni członkowie PPS 

w wieku od lat 18-tu do 15-ciu. 
zgłoszą się bczwłcczrcie w Miej­
skim Komitecie PPS, Rynek GL 
30 (1 p., po!:ł nr 11) u tow. M 
Teleśnickiego.

nierze angielscy.
Prasa włoska donosi, że również



W Polsce jestem d o  raz piem szy-LONDYN 14. 12. (BUC). W Ham- 
łnirgu w dalszym ciągu toczył się pro. 
ce* przeciwko aparoiuWj eibnliuelJA. 
cyjuetnu 1 dozoicout obozu W Ra*- 
vensbrflck.

Juk wynika « zeznań Jedna] x więź­
niarek, o He w r. 1040 SuiletTcbioSć 
■wynosiła 100—180 osób na miesiąc, 
to w r ,  1045 wyniosła 40—60 osób 
dziennie. Ze sumy 130.000 osób, Ja­
kie przeszły w okresie ostatnim przez 
obóz, tylko 11.000 doczekało uwolnię* 
nia.

PROCES W  HAM B U R G U

Tunel UNRRA-Obóz SS-manów
BERLIN 14. 12. (PAP). Niezwykłe­

go o.'.krycia dokonała amerykańska 
policja wojskowa w obozie dla Inter, 
nowanych bS-wanów pod Netunen-

Zwrócono mianowicie uwagę na 
podejrzume dobry wygląd Rilernowa- 
nych, którym, minio skąpego poży­
wienia, przybywało na wadze.

Z  co tego sw /o la
MGŁA WIĘCEJ Nl2 LONDYŃSKA
Gęsta myta pokrywa prsestrteń 400 

tnll wysp brytyjskich od Glasyuw do 
Londynu. Hyla ta spaęaltżowala w ostut- 
nich dniach komunikację morską, kole­
jową I lolnlctą.

W Londynie ruch a/łcrng byt zupel- 
nle zahamowany. Pasałerowie ofiaro­
wali I /unia ra m//f kierowcom taksó­
wek. aby dostać etę po procy do domu.

IV lljort konduktortg sili prted au­
tobusami paląc gazety zamiast pocho­
dni.

W Strehford pociąg robotniczy wparll 
na Inny pociąg, wskutek czego było 5 
osób rannych.

Mgła wsączała się przez zamknięte 
okna do gmachu parlamentu t lak za­
ciemniała Izbę Gmin, te posłowie nie 
widzieli swych kolegów w drugim końcu 
sali ♦ • •

PRZETRWONIONB KRÓLESTWO
Anlhony Rrooke, Si letni Anglik, —  

który fest siostrzeńcem byłego radly 
Białego w Sarawaku (państwa na wy­
spie Borneo) ma sgloslć pretens/e do 
tronu — obecnie jut nie Istniejącego. 
W tym bowiem roku ostatni „Biały ra­
dża" sprzeda! suie państwo rządowi 
.Wielkiej Brytanii, aby pokryć olbrzy­
mie swe długi. Brooke otwiadczyl, że 
metoda przeistoczenia Sawaraku w ko­
lonię brytyjską uiydaje mu się nieco 
wątpliwa. • » •

KOLEJ ŻELAZNA DLA DZIECI
TV Leningradzie postanowiono wybu- 

Jowaó wąskotorową kolei żelazną dla 
dzieci, dluyotcl 8 km. Kolej ta połączy 
prietlmieicie Leningradu z centralnym 
parkiem kultury 1 odpoczynku. Zarząd 
linii otrzyma 2 pełne pociągi z lokomo­
tywami, remizami, dworcami i urządze­
niami sygnalizacyjnymi. Dzieci będą 
same kierowały swoją linią, prowadząc 
pociągi, dyżurując na stacjach, pracu­
jąc prty zwrotnicach. Na budowę linii, 
która rozpoczyna się w najbliższym 
czasie, radzieckie ministerstwo komuni­
kacji wyasygnowało 4 miliony rubli

•  •  •
POMYSŁOWI JEŃCY ZBIEGLI 

NA SAMOLOCIE
Na obszarze Pranej! Wschodniej do­

konywane są poszukiwania nieustalonej 
llctby jeńców niemieckich, którzy we­
dle pogłosek ukradll wczoraj samolot 
z hangaru w Lengoos I wystartowali w 
kierunku Niemiec. Samolot nazwany 
„Bunk" byt pochodzenia niemieckiego 
I przeznaczony byt do podróży turys­
tycznych. Samolot zaopatrzony byl w 
paliwo, pozwalające na przelot 600 md.

■asa nie po rsz oshin i 
Wywiad z p. fcl.ott Roosevait

We czwartek przybył do Warszawy 
w  drodze powrotnej z Moskwy syn 
zmarłego prezydenta Stanów Zjeduo. 
ozonych F  JJ. Roosevelta płk. Elliot

Zagadka została rozwiązana, kiedy 
znaleziono tunel pmteiemuy, który 
łączył obóz' internowanych z poiużu- 
nyiui w  sąsiedztwie magazynanu 
UNRRA. Tunel został wykopany 
przez SS-nianow i zaopatrzony w na­
pisy, które spełniały rotę drogowska. 
zów jak: „kawa", ,,kakao", „jajka", 
prowadząc przez podkopy do różnych 
magazynów.

Tunel był ta i  głęboki j szeroki, że 
mógł się w mm wygodnie zmieścić 
saiijocliód ciężarowy. Rewizja prze­
prowadzona w obozie ujawniła więk­
szą ilość skradzionych z magazynów 
UNRRA zapasów.

Polscy socjaliści z Francji 
na Odbudowy Warszawy

(zawy odbyto się przekazanie darów, 
ufundowanych staraniem Polskiej Par­
tii Socjalistycznej we Francji na odbu­
dowę Warszawy — prezydentowi Toł­
wińskiemu. Wręczenie durów, w posluci 
przyborów kreślarskich, grafionów, tu­
szy ilp.a dokonała delegacja PPS z 
Francji w osobach wiceprzewodniczą-

Książka „Rekiny u władzy*' 
przyczyną Więzienia

MOSKWA, 14. 12. (PAP). Agencja 
TASS donosi z Aten, łż literat grecki 
Kanaros, który odsiaduje karę więzień*

P. NEHRU ŻĄDA NIEZALEŻ­
NEJ REPUBLIKI

NEW DELHI,. 13. 12. (Reuter). Na 
posiedzeniu Indyjskiego Zgromadzenia 
Narodowego premier rządu tymczasowe­
go Pandit Nehru zgłosił rezolucję, któ­
ra wymienia szereg celów, do których 
dążą Indie. Wśród łych celów figuruje 
proklamowanie „niezależnej i  suweren­
nej republiki Indii".

LONDYN, 13. 12. (BBC). W Izbie' 
Gmin Cripps przemawia! we czwartek 
jako byty delegat rządu brytyjskiego 
w Indiach w sprawach odbytej ostatnio 
konferencji w Londynie, oraz sytuacji 
w Indiach.

KATASTROFA KOLEJOWA
W USA

NOWY JORK 14. 12. (PAP). W pią. 
tek dnią 18 bm. zdarzyła się w Sta. 
nach Zjednoczonych wielka kata­
strofa kolejowa,

Ekspress pensylwańskiej linii ko­
lejowej znany pod nazwą „Złoty 
trójkąt" najechał na 2 pociągi towa­
rowe, które zderzyły się nieco wcze­
śniej w  pobliżu miejscowości Mau- 
chfield w stanie Ohio. <

Wskutek zderzenia wykoleiło się 
25 wagonów towarowych.

Katastrofa pociągnęła za sobą 
śmierć 7 osób. Jest także wielu ran­
nych, a wielu pasażerów" Znajduje sij 
*——— oM  ro>i>b-ani waa->najnL

Wiece przedwyto cze
W niedzielę dnia 15. XII. br. odbędą się wiece przedwyborcze Bloku Demo­

kratycznego w następujących mlejscowoiciachs
1) OLKUSZ — przemawia II Sekretarz KW. PPR Lapot ( dyr. Sieradzki 

(PPS).
2) BIAŁA (17. XII.) przemawia poi. Kowalczyk (PPS) I dr. Sieradzki (PPB). 
t )  BOCHNIA — przemawia: lilak (SL) — Michta (PPR) — Bocian (PPS), 
i )  MYŚLENICE — pizemawia: Polewka (PPR) — Roksan (PPS) — Gan­

carczyk (SL).
B) MIECHÓW — przemawia: Oleksy (SL) — Więclawek (PPR).
6) WADOWICE — przemawia: Iow. Kacperski (PPS) — Dobrowolski (PPR).
7) BRZESKO —  przcnlawia: tow. Lorenz (PPS) —• Wirski (PPR).
S) TARNÓW —  przemawia: tow. Żarek (PPS) — Chlcbówski (PPR).
0) DĄBROWA TARNOWSKA — przemawia: Wadas (PPR) —  Szczepańskt

(PPS).
10) NOWY TARG — przemawia: Budzlwojskt (S. Ch.) — Ciepielowa (PPS).
11) LIMANOWA — przemawia: Kramarz (PPR) — Talara (PPS).
12) ŻYW IEC przemawia: Wici jewoda tow. Kulesza (PPR) — Scibot. 

Cppsb ,

Rooscve!L Gościowi towarzyszy jego 
małżonka, znana amerykańska arty­
stka filmowa.

Sprawozdawca SAP-a udał się do 
Wilanowa, gilzie zuiiueszkidj goście. 
Pułkownik postawny wysoki błon, 
dyn przyjął go w ciemnym garnitu­
rze, pani zaś w czarnej sukni z białą 
mufką.

,,W Polsce jestem poraź pierw­
szy, ale nie poraź ostatni — nió. 
wi pułkowmk. — Wybieram się 
bowiem z dłiuuzą wizytą z wcze. 
sną wiosną przyszłego roku. O- 
beeme jestem w Polsce zbyt kró­
liku, aby móc coś konkretnego po­
wiedzieć o Waszym kruju, Nie 
ciicę wydawać lekkomyślnych są­
dów. O Polsce słyszałem wiele t 
ćzuję do mej szacunek j sympa­
tię. Zwiedzałem Warszawę i ru i. 
ny jej zrobiły na ninre wstrząsa­
jące wrażenie".

cego CKR PPS we Francji — tow Mier- | 
świńskiego i sekretarza generalnego OM 
TUR we Francji — tow. Urbańskiego.

Przy uroczystości wręczenia durów 
obecni byli również przedstawiciele 
CKW PPS z 111 sekretarzem CKW, — 
tow. dr. Jabłońskim i kierownikiem 
wydz. polilycznu-propagaud. tow. J. Mu­
lakiem na czele.

uą za wydanie książki pod tytułem „Re­
giny u władzy", wystosował pisma do 
synodu, akademi nauk i związków lite­
ratów, lekarzy i prawników i innych or­
ganizacji społecznych, w których prote­
stuje przeciwko aresztowaniu i torturo­
waniu niewinnych obywateli greckich- 

i Kornaros stwierdza, iż do więzienia, 
w którym przebywa, przyprowadzono 24 

| wieśniaków, których żandarmeria grecka 
' określiła jako partyzantów. W celu u- 

zyskauia przyznania się do winy, ludzie 
ci byli trzymani w ciemnicy i torturo-

Płk. Roosevelt przyjął z zadowolę, 
niem wiadomość o przelhmuiczenia 
książki o jego zmarłym ojcu. Wie bo. 

|Wicm, Jaką populara ością cieszył się 
i zmarły prezydent w Polsce.

Pani Róosevelt pozuje z uśnreehem 
do zdjęć, przy czym zupełnie nie ra . 
zi ją ostre światło reflektorów, jest 
przecież artystką filmową I

,,Nakręcałam — mówi — kilkana­
ście filmów. Przede wszystk ra 
w wytwórni W arner Brooders. 
Między innymi ,,Hotel Berlin" 1 
„Niebezpieczny sygnał*1. W Pol. 
sce ma w niedługim czasie ukazać 
się na ekranach f.lm „Niebezpie­
czny sygnał**.

Państwo Roosevelt z zapałem fo­
tografują. Mają już niosę zdjęć z pa­
łacu 1 parku pałacowego. Na p. Roo. 
seyell robi duże wrażenie, że zajmu, 
je pokój, który zamieszkiwała nie­
gdyś, królowa Marysieńka.

Rozmowa trwała krótko, bo pułków 
nik śpieszy do Belwederu, gdzie ma 
być przyjęty na audiencji przez pre­
zydenta Bieruta. Przed odjazdem u- 
iLzieh on obszernego wywiadu dla 
całej prasy.

Wygłaszając krótkie przemówienie 
wstępne Iow. Jabłoński wskazał na ol­
brzymie przywiązanie pepesowców, prze­
bywających we Francji, do Polski i jej 
stolicy — Warszawy. Rurdzo niewieln 
z nieb widziało Warszawę, a liczni nig­
dy nie byli w Polsce, przebywając nia 
raz od paru pokoleń na obczyźnie.

Niemałą rolę w uprzytomnieniu iM 
obecnego położenia Warszawy odegra­
ła wizyta we Francji prezydenta Toł­
wińskiego, w czasie której zapoznał on 
Polonię fruncuską ze stanem zniszczeń 
i z pracami nad ich usunięciem.

Przemawiający następnie Iow. Mier­
zwiński, wskazał również na tę niewąt­
pliwą zasługę prezydenta Tołwińskiego, 
który obudzi! zbiorową chęć polskich 
socjalistów we Francji przyjścia z po­
mocą zrujnowanej Warszawie.

Tow. Mierżwiński zapewnił, że pierw­
szy dar PPS z Francji nie będzie ostat­
nim i że w najbliższym czasie projek­
tuje się przywiezienie naslępuej ofiary 
na odbudowę Warszawy, w postaci 
dzieł z zakresu architektury.

W imieniu Warszawy prezydent Toł­
wiński podziękował serdecznie za przy-
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P, g. L. s e'e rzepą na Wolt i Ochocze

Krótko o długiej odezwie
Ukazała się już długa deklaracja 

przedwyborcza PSL, która budzi zrozu­
miałe zainteresowanie. PSL odrzuciła 
wszelkie propozycje zgody i ugody, nie 
chce iść do wyborów w bloku dla pod­
kreślenia swego odrębnego stanowiska 
i własnej ideologii.
Na czym ta odrębność polega? Na wstę­
pie odezwy czytamy „zarządzone zosta­
ły wreszcie wybory" — „wreszcie", jak 
gdyby tylko PSL życzyła sobie wybo­
rów wbrew woli innych partii polity­
cznych, które zmuszone przez PSL idą 
dę wyborów. Oddycha więc z ulgą — 
„wreszcie" będą!

V j^ r y  w Polsce odbędą się w myśl 
decyJ? jałtańskich trzech zwycięskich 
Błockrskw: — nie są więc wolą narodu 
i swobodną decyzją KRN, tylko wyma­
ganiem Stalina, Roosevelta i Churchilla. 
Nakazem 'wielkiej trójki narzuconym 
Polsce. Tak PSL rozumie suwerenność 
Państwa Polskiego, tak broni godności 
narodowej.

W CZYIM INTERESIE?
W dalszym ciągu dowiadujemy się, że 

„PSL skupia w swych szeregach najlicz­
niejszą w Polsce warstwę chłopską", że 
warstwa cbopska jest najliczniejsza w 
Polsce to prawda, ale że skupiona jest 
tylko w szeregach PSL, co do tego ma­
my poważne wątpliwości, choć p. Mi­
kołajczyk żądał dla siebie 750/s man­
datów. Tu przypominamy p. Mikołaj­
czykowi i jego adherentom, że reforma 
rolna została przeprowadzona na pod­
stawie dekretu PKWN z dnia 21. VIL 
1944 r. i dała ziemię chłopom wtedy, 
gdy ±  Mikołajczyk siedział Londy­
nie ł-obil „wielką politykę" migracyj­
ną. jego rady i współudziału te in- 
rjc p^tie które obecnie według p. Miko- 
la jc ^ .a  nic ua wsi nic mają do\ powie­
d z e ń , zatroszczyły się o bezrolnych 
i małorolnych, usuwając obszarników 
i magnatów, i ich posiadłości oddały 
chłopom.

Ale o tym odezwa milczy. Jak w ogóle 
ani słowem nic wspomina o tym, co 
zrobiono do lej pory dta wsi, ale ciągle

Delegacja polska na zjeżdzie socjalistów 
Europy Środkowej i Wschodniej

WYWIAD Z TOW. PROF. HENRYKIEM JABŁOŃSKIM

Do Warszawy powróciła delegacja 
Polskiej Partii Socjalistycznej na zjazd 
partii socjalistycznych Europy Środko­
wej i  Wschodniej, który odbył się 
w A d ze . W skład delegacji PPS wcho- 
d z ^  wiceprzewodniczący CKW PPS 
tos^BK. Rusinek, III. sekretarz CKW 
towWprof. H. Jabłoński, prezes CUP 
toww min. C. Bobrowski, zastępca kie­
rownika wydziału zagranicznego CKW 
tow. Zborowska, oraz tow. red. Rudni­
cki, przedstawiciel „Robotnika".

W zjeżdzie brały udział delegacje 
Austrii, Bułgarii, Czechoslowaaji, Polski, 
Rumunii 1 Węgier.

Przedstawiciel Socjalistycznej Agencji 
Prasowej zwrócił się do sekretarza CKW 
PPS tow. Henryka Jabłońskiego z pro­
śbą o wypowiedzenie kilku uwag na te-

— Celem zjazdu — mówi tow. Ja­
błoński — było nawiązanie bliższego 
kontaktu między partiami socjalistycz­
nymi Europy Środkowej i Wschodniej, 
wzajemne poinformowanie się o pracy 
łych partii w swoich krajach.

— Jak przyjęta została na zjeidzie 
delegacja polska?

— Przyjęci zostaliśmy jak można naj- 
serj^-zniej.
'  S ła liśm y  się ze swej strony odpo- 
w ^Ł eć  uprzejmością za uprzejmość.

podkreśla, że „walczy o równouprawnie­
nie chłopów, o polepszenie ich doli".

Ale reprezentowanie wsi nie wystar­
cza p. Mikołajczykowi, miasta też są 
upośledzone.

Uważny czytelnik tego numeru pism 
PSL, w którym ogłoszona jest odezwa 
przedwyborcza znajdzie sprawozdanie 
z zebrania przedwyborczego w Warsza­
wie Kół Ochota i Wola. Sala „ledwie 
mogła pomieścić liczne rzesze człon­
ków”, referent mecenas K. wśród entu­
zjazmu zebranych itd.

Przecieramy oczy: Ochota i Wola — 
dwie fabryczne robotnicze dzielnice 
Whrszawy, które nasvet w czasie naj­
większego ucisku sanacyjnego wybiera­
ły przedstawicieli partii robotniczych, 
z których nigdy nie tylko, że nie został . 
wybrany żadem chłopski poseł, atc na-1

Związkosil dzistacze emen$Eństy 
mówią p ra im  o Polsce

W Warszawie bawi delegacja a- 
merykańska Związków ZawodoZ 
wych. Są to działacze związkowi 
z okręgów i miast, w których znaj­
dują się liczbie skupiska robotni­
ków związkowych. Polaków.

Celem delegacji jest zapoznanie 
się ze stanem odbudowy kraju i z 
rolą Związków Zawodowych w ży­
ciu społecznym i gospodarczym 
Pod-siki. Deiegacja została przy jęła 
na dłuższej audiencji u tow. Pre­
miera Osóbki-Morawskiego ora2 
zwiedziła ośrodki robotnicze na 
Dolnym Śląsku i w Łodzi.

Goście jednogłośnie stwierdzają, 
że wziąwszy pod uwagę ogromne 
zniszczenie kraju, wysiłek polskiej 
klasy pracuącej włożony w odbu­
dowę kraju, jest ogromny. Rezul­
taty jego widać na każdym kroku. 
Stan organizacyjny i poważna ro­
la, jaką w Polsce odgrywają Zwią- 

‘zki Zawodowe jest, ich zdaniem*

Jedynymi delegatami zagranicznymi, 
którzy przemawiali językiem gospoda­
rzy, byli towarzysze Rusinek i Bobrow­
ski.

— Jaką role odegrała w obradach de­
legacja polska?

— Pomijając głosy w dyskusji,- wy­
głosiliśmy cztery referaty: o sytuacji po­
litycznej w Polsce mówił tow. Rusinek, 
o działalności i osiągnięciach PPS — ja, 
o współpracy gospodarczej państw Euro­
py Środkowej i Wschodniej — tow. Bo­
browski i wreszcie ponownie tow. Ru­
sinek — o możliwości zacieśnienia 
współpracy międey partiami socjalistycz­
nymi. Każdy z tycb referatów wywołał 
duże wrażenie.

Wyraźnie jednofrontowe stanowisko 
naszej partii i szczegółowa analiza roli 
partii socjalistycznych w obecnym okre­
sie, przeprowadzona przez delegatów 
PPS, były centralnym punktem polity­
cznej strony obrad.

Bezsprzeczną zasługą naszej delegacji 
jest, że w oficjalnym komunikacie z o- 
brad, podpisanym przez przewodniczą­
cych delegacji, znalazł się uslęp, gło­
szący konieczność współpracy partii so­
cjalistycznych z innymi ugrupowaniami 
postępowymi i szczerze demokratycz­
nymi.

Łącznie z delegacją bułgarską zglost-

wet nie stawiano chłopskich kandyda­
tów.

Widocznie od stycznia 1945 chłopi na 
gruzach Warszawy sadzą kartofle i sieją 
żyto, bo inaczej skąd wzięliby się zwo­
lennicy PSL, skoro PSL reprezentuje 
tylko chłopów. Z miejskimi elementa­
mi reakcyjnymi naturalnie nic nie ma 
wspólnego, takoż z bandami, z NSZ, tak 
sentymentalnie zwanymi „chłopcami 
z lasu” ; ciekawe tylko w jaki sposób 
dzielni chłopcy zaopatrują się w legity­
macje PSL? Ale to już jest tajemnica 
parlyj

SAMODZIELNOŚĆ I PODEJRZANY 
SOJUSZ

W dalszym ciągu odezwy PSL uza­
sadnia dlaczego idzie „samodzielnie” do 
wyborów a nie w bloku.

O targach o mandaty p. Mikołajczyka,

najlepszą rękojmią szybkiej odbu­
dowy kraju i pełnego wykonania 
planu 3-lelmiego. Delegaci podkre­
ślają, że opinia publiczna Sianów 
Zjednoczonych jest mylnie i ten­
dencyjnie informowana przez 
prasę, pozostającą pod wpływem 
wielkiego kapitału.

Po powrocie do kraju, pod wra­
żeniem tego, co w Polsce zobaczy. 
Ili, będą jak najszerzej prostować 
wśród szerokich rzesz związkow­
ców błędne mniemanie o Polsce. 
W szczególności podkreślać będą 
swoim amerykańskim towarzy­
szom konieczność zjednoczenia ru­
chu robotniczego, który ich zda-1 
niem, sądząc po przykładzie Pol­
ski, jest najważniejszym warun­
kiem postępu społecznego i uzy­
skania wpływów klasy pracują, 
cej na życie polityczne i gospodar­
cze.

liśmy wniosek, przyjęły przez Konfe­
rencję, domagający się od wszystkich 
partii socjalistycznych, by wzmocniły 
swoją walkę z reżimem Franco.

Z drugiej strony w dyskusji ekono­
micznej tezy przedstawione przez tow. 
Bobrowskiego, ogarniały najszerzej za­
gadnienie współpracy gospodarczej i zna 
lazły wyraźne odbicie w uchwałach 
końcowych.

— Jak ocenia Towarzysz osiągnięcia 
Zjazdu?

— Pierwszym zasadniczym osiągnię­
ciem jest szczera wymiana doświadczeń 
ruchu socjalistycznego na poszczegól­
nych terenach. Będzie ona niewątpliwie 
początkiem dalszego zbliżenia partii so­
cjalistycznym na terenie politycznym 
i kulturalnym.

W dziedzinie ekonomicznej ustalono, 
że delegacja czechosłowacka, jako or­
ganizatorka konferencji, przedstawi kon 
kretny projekt współpracy gospodarczej 
pastw Europy Środkowej i Wschodniej, 
który zostanie przedstawiony najpierw 
wiauzom PPS, a po uzgodnieniu — po 
. osiaiyni partiom socjalistycznym.

-•-•'m  z towarzyszami czeskimi u 
zgodniliśmy poglądy w zasadniczych 
skrawach politycznych, a w szczegół 
Dości w najważniejszej dla nas spra.

o żądaniach 75*/« przedstawicieli w sej­
mie dyskretne milczenie, po co przy­
pominać niemiłe epizody?...

Punkt pierwszy deklaracji podkreśla 
„Utrwalenie sojuszu i pogłęb enie przy­
jaźni z ZSRR, narodami słowiańskimi 
i demokracjami zachodu”. Punkt drugi 
utrwalenie naszych granic zachodnich 
na Odrze, Nyssie Łużyckiej i Bałtyku” .

A potem długi szereg punktów i de­
zyderatów o „podniesieniu gospodar 
czym" wsi, o przemyśle, walucie — 
i „zdrowiu moralnym”, które zostało 
„podważone przez wojnę i nienormalne 
warunki powojenne". Czy tylko przez 
wojnę? A czy obecne bratobójcze wal­
ki toczone przez bandy leśne z ryngra­
fami Matki Boskiej na piersiach „usu­
wają zdziczenie i nienawiść", czy dążą 
one do „poszanowania człowieka przes 
człowieka”, tych „najpilniejszych za­
dań w zakresie moralności publicznej* 
jak to głosi odezwa?

W tym długim różańcu, króciutki 
punkt szósty „W interesie szybkiego, 
ogólnego rozwoju gospodarczego win­
niśmy zapewnić inicjatywie prywatnej 
opiekę i poparcie".

Czy inicjatywa prywatna po sztyw- 
nych cenach dostarcza wsi produktów 
przemysłowych? O ile nam wiadomo, 
czyni to przemysł upaństwowiony, — 
a inicjatywa popiera często czarny ry­
nek i wcale nie przyczynia się do „za­
pewnienia stałości waluty".

Tak więc Blok do wyborów idzie sa­
motny, na poparcie „inicjatywy prywat­
nej" liczyć niestety nie może. Ha, tru­
dno. Niechże „inicjatywa” spod Sukien­
nic krakowskich i „Polonii" warszaw­
skiej, popiera p. Mikołajczyka, dla nas 
zostaną chłopi ze wsi i robotnicy z fa­
bryk. X to nam wystarczy. SI. Kr.

ŚWIĄTECZNY PRZYWILEJ 
SPÓŁDZIELCÓW

Jedną z zasad ruchu spółdzielczego 
jest oparcie go o interes każdego człon­
ka Na czym to polega?

Przede wszystkim na korzyści mate­
rialnej członka spółdzielni, wyrażającej 
się w możności zakupu towarów wypró­
bowanej jakości i rzetelnej wagi, sprze­
dawanych po uczciwie i jak najoszczęd­
niej skalkulowanej cenie.

Pod koniec roku, zależnie od sumy, 
na jaką członek spółdzielni dokonał za­
kupów w swym sklepie spółdzielczym, 
następuję procentowy zwrot nadwyżek, 
uzyskanych przez spółdzielnię.

Nie jest to jedyna realna korzyli. 
Trzeba też przy pomnieć o tradycyjnym 
przywileju lwudecznym członkom. Oto 
w okresie wielkich lwiąt członkowie 
mają możnolć dokonania zakupów iwią- 
tecznych po cenach własnych spói-

Te korzyici materialne członków spół­
dzielni okazują się tym bardziej- ejek- 
tywne i oczywiste, jeśli członkowie o- 
kazują zainteresowanie swoją placówką 
spółdzielczą. Udział w zgromadzeniach 
i we władzach kontrolnych daje moż­
ność każdemu członkowi wpływania na 
sprawność sklepu, na jakość obsldgi, na 
rozszerzenie jego działalności, coraz lep­
sze zadawalnianie potrzeb członków.

Znajdą leż w spółdzielni wdzięczne po­
le działalności wszyscy, którym nie są 
obce dążenia do działania społecznego. 
IV spółdzielni można się wykazać nie 
tylko inicjatywą. W spółdzielczości dro­
ga do działania dla każdego stoi sze­
roko otworem, szczególnie dziś, kiedg 
spółdzielczość siała się jednym z janda- 
menlów gospodarczych demokratycznej 
Polski.
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WYSTAWA
O KTÓREJ MAŁO SIĘ WIE
Sławkowska, Masywne niury Polskie/ 

Akademii UmiejętnoSci z szeroko otwar­
tą bramą. Na trzecim piętrze w jednej 
z sal Muzeum Przyrodniczeyo mieiel się 
niedawno z okazji XX. Zjatdu Państwo­
wej Pady Ochrony Przyrody otwarta 
wystawa poSwięćona ochronie przyrody.

Największą jej atrakcją są po raz 
pierwszy w Polsce zastosowane cztery 
przepiękne dioramy, przedstawiające 
najoryginalniejsze partie polskiego kraj­
obrazu.

Twórca ich art. malarz K. Łukaszewicz 
słusznie może być dumny ze swego 
dzieła.

Wchodzimy do Środka i od progu 
stajemy olSnieni.

Przed nami spokojna, nieruchoma ta­
lia Morskiego Oka. Piętrzące się na 
pierwszym planie głazy i  kamienie, po- 
przetykane są zielenią mchów.

Fantastyczne wrażenie, dające całko­
witą złudę rzeczywistości.

Lecz oto Światło gaSnie i jak za na­
ciśnięciem guziczka czarodziejskiego wi­
dzimy nagle przed sobą mroczne wnę­
trze Białowieskiej Puszczy.

Potężne pnie sędziwych sosen, las ga­
łęzi, a w głębi widać z daleka czarną 
sylwetkę żubra.

TrzaSnięcie kontaktu i pachnąca wil­
gotnym oparem puszcza znika z pola wi-

Olo stoimy wSród piaszczystych wydm 
nad brzegiem Ballyfu. Może to wydmy 
znanego nam Helu, Kuźnicy czy Jastar­
ni, a może przyszłego naszego Parku 
Narodowego nad Łabą, czy pięknej wy­
spy Wołynia...

Iłozglądamy się po wystawie. Dla 
przyjaciół ptaków leszcze jedna niespo­
dzianka: piękny motyw plant w szacie 
zimowej ze stojącym na pierwszym pla­
nie karmnikiem dla ptaków i ucztującą 
skrzydlatą różnobarwną czeredą.

Bardziej Ścisły badacz przyrody znaj­
dzie lu cały szereg przepięknych foto­
grafii z natury, mapy Ścienne rezerwa­
tów i parków natury, trzy mapy pla­
styczne naszych parków narodowych, 
bogaty dział wydawnictw Pastwowej 
Bady Ochrony Przyrody i Ligi Ochrony 
Przyrody, a poza tym wykresy, wykre­
sy i wykresy, ujęte w piękną gra/iczną 
formę.

Zwiedzenie wystawy daje nie lylko 
głęboką satysjakcję estetyczną. Poza 
znaczeniem artystycznym posiada ona 
duże znaczenie propagandowe i  dydak­
tyczne, dlatego też zwiedzać ją powinna 
przede wszystkim — młodzież.

(Dr J. NOWAK)

C oiiegtum  M a iu s za g ro żo n e ..

Ratujmy zabytki Krakowa przed zniszczeniem
Kolegium Większe przy ul. św. Anny 

w Krakowie zostało wskutek działań 
wojennych uszkodzone. Oczekiwanie na 
konieczny remont może spowodować 
zniszczenie tej najstarszej siedziby Uni­
wersytetu Jagiellońskiego, z którym 
związana jest historia naszej nauki, kul­
tury i sztuki. W gmachu tym studiował 
Mikołaj Kopernik.

Wszechnicy Jagiellońskiej winni jeste­
śmy złożyć hołd, gdyż przez sześć wie­
ków szerzyła ona w narodzie polskim 
oświatę, a uczeni jej rozsławiali imię 
Polski po całym święcie.

Jeżeli w przełomowych i krytycznych 
chwilach opieraliśmy się nieprzyjaciel­
skiej zagładzie, to było to w dużej mie, 
rze zasługą Uniwersytetu Jagiellońskiego.

On przyczynił się do ugruntowania

PRZEDŁUŻENIE WYSTAWY 
„OŚWIĘCIM"

Wystawa rysunków „Uświęci
‘ ' poiit. Jerzego Adamałego mężni 

ra
została przedłużona do dniaresowi

2 stycznia 1947.
Otwarta jest codziennie od 10-tej do

14-tej w świetlicy Związku b. Więźniów 
Politycznych przy ul. Basztowej 8 II p.

Ustalony termin zamknięcia wystawy 
jest nieodwołalny. Po upływie tego ter­
minu wystawa objedzie całą Polskę — 
a następnie rysunki Brandhubera wy­
stawione zostaną zagranicą.

Szkcła przemysłotga przy fabryce 
„teanceró“ w Krakowie

(k) Plan 3-letni szeroko uwzględnia 
kształcenie kadr zawodowych, od któ­
rych w dużej mierze zależy jego wyko-

intencji planu 3-letnie- 
go z inicjatywy naczelnego dyrektora 
fabryki Dr. A. Wander pod zarządem 
państwowym zorganizowano 3-letnią 
szkołę przemysłową typu gimnazjalnego.

Dnia 16 grudnia rozpoczynają się za­
jęcia na pierwszym roku szkoły przemy­
słowej, na który zostało przyjętych 50 
kandydatów, synów robotników 1 chło­
pów, a między nimi dzieci reemigrantów
polskich z Francji.

Uczniowie mają zapewnioną płacę 
zgodnie z normami ustalonymi przez 
Ministerstwo Przemysłu oraz odpowied­
nie warunki nauki.

Dyrektorem szkoły został mianowany 
prof. Walter.

CZY SPEŁNIŁEŚ JUZ 
OBYWATELSKI OBOWIĄZEK 

DANINY NARODOWEJ?

poczucia narodowego i trwał zawsze na 
posterunku wierny swym obowiązkom 
niesienia oświaty i polskości. Z godną 
naśladowania odwagą przeciwstawiał 
się bezprawiu. Należy przypomnieć, że 
lo profesorowię Uniwersytetu Jągielloó- 
skiego zaprotestowali głośno przeciwko 
próbom wprowadzenia w Polsce dykta­
tury i przeciwko deptaniu praw demo­

Ochrana zabytku o b o s ł ia z f c !
Przez 400 lat mieściła się tam biblio­

teka uniwersytecka, która w roku 1942 . 
została przeniesiona do nowego budyn­
ku. Jedynym właściwym przeznaczeniem 
dla niego zgodnym z jego historią i za­
bytkowym charakterem będzie siedziba 
władz akademickich, a więc Senatu 
Akademickiego, Rektoratu, dziekanów 
i biur z tymi urzędami związanych, oraz 
Muzoum Uniwersyteckiego z galerią 

I portretów dawnych rektorów i dobro-
. I dziejów..

1 Do tego jednak celu budynek powi­
nien być odpowiednio zaadoptowany

wy w latach 1840—1870.
W rozplanowaniu wnętrza projektu­

je się, najstarszą część budynku na 
pierwszym piętrze, tak zwaną salę Ja­
giellońską, przeznaczyć na aulę dla uro­
czystych promocji.

Sali tej należałoby nadnć jej pierwot­
ny wygląd przez usunięcie pseudogoty-

■ Dzięki inicjatywie dyrekcji fabryki 
| przemysł nasz otrzyma po odpowiednim 

przeszkoleniu 50 wysoko kwalifikowa­
nych robotników.

W walce ze spekulacja
(o. d.). Starostwo Grodzkie w Kra­

kowie wydało w miesiącu listopadzie 
439 orzeczeń i nakazów karnych na 
ogolną sumę 523.811 zł, oraz 177 dni 
aresztu bezwzględnego.

Ponadto skonfiskowano 1200 kg. 
mięsa, 50 kg. tłuszczów i wędlin, 
1100 kg. chicha i  -150 ciastek. Kary 
te zostały wymierzone za pobieranie 
nadmiernych cen, brak cenników i 
faktur, przekroczenie godzin handlu, 
sprzedaż mięsa ; ciastek w  dnie nie­
dozwolone Itp. /

W związku z akcją mającą na celu 
zwalczanie gier hazardowych na tan­
decie ukarano w dniach 3 i 4 grudnia

1

kracji, oni to pierwsi potępili w roku 
1930 uwięzienie posłów w Brześciu.

Powinniśmy z własnej inicjatywy 
przystąpić do jak najszybszego odbudo­
wania Kolegium Większego, czyniąc zeń 
gmach reprezentacyjny dla naszego Uni­
wersytetu Jagiellońskiego, a zarazem 
skarbiec pamiątek związanych z nauką 
i oświatą Polską.

ckich krzyżowych sklepień, wykonanych 
w XIX wieku i założenie stropu belko­
wego o charakterze późno gotyckim.

Również doprowadzić należy do daw­
nego wyglądu refektarz I przeznaczyć . 
go na użytek rektoratu, a sąsiadująca 
sala, tak zwana OLicdzińskiu □L 
ścilaby w części salę posiedzeń Sel^u  
Akademickiego, w części reprezentacyjny 
przedsionek przed salą posiedzeń* i wei- ‘

Inne sale, mieszczące się w skrzydle 
północnym, przeznaczone byłyby na 
Muzeum Uniwersyteckie i Zakład Hi­
storii i Sztuki.

Dalsze pomieszczenia na pierwszym 
piętrze w skrzydle południowym prze­
znaczone by były na, biura Rektoratu. 
Parter budynku zawierałby zbiory uni­
wersyteckie, oraz magazyny, z zacho­
waniem jednak kaplicy św. Jana Kan­
iego.

Łącznie z odbudową Kolegium Więk­
szego musi być równocześnie przepro­
wadzona odbudowa i konserwacja są­
siadującego Kollegium Nowodworskie­
go, w którym uzyskają na pierwszym 
piętrze pomieszczenia dziekanaty, oraz 
na parterze kwestura Uniwersytetu.

Miejmy nadzieję, że społeczeństwo wo­
jewództwa krakowskiego, jak i cały 
Naród Polski z własnej inicjatywy, — 
z poczucia obowiązku narodowego, — 
przystąpi przez ofiarną pomoc do jak 
najszybszego odbudowania Collegium 
Maius. fO^D.j

Paluchowskiego Tomasza i  S ło ^ ta  
Józefa bezwzględnym areszlem ^io  
trzy miesiące i grzywną po 3.000 zł.

Za to samo wykroczenie skazano 
na trzy miesiące aresztu Paluchowską 
Alicję, Paluchowskiego Tadeusza, 
Włodarczyk Józefę j W róbla Tad.

JUŻ ruąpocnęliśmy wypłatę wygranych a* 
losy, zakupione w naszej Kolekturze. In ­
dywidualne zawlfuteoiienia pocztowe d-a 
naszych graosy są  w drodze. — Ogółem 
w pierwszych czterech dniach ciągnień pa- 
<Uy wygrane aa  kwotę 630 tysięcy złotych-

Kolektura „Wspólnota", Kraków, Cea- 
taala, P.ac Wssystkich Świętych 8.
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JÓZEF GARDECKI

BySo na
Instynktem pojąłem wreszcie, że 

motorem takich niskich uczynków 
jest — zazdrość: najpodlejsze z uczuć!

Ludzie powinni być jednakowi, ró­
wni jak kamienie zabrukowanej uli­
cy, a kto śmie wystawić głowę wy­
żej, to mu się ją obuchem wgniata w 
błoto. I  trzeba albo ciągle nadstawiać 
głowę pod te uderzenia, albo zrezy­
gnować, martwym ciężarem osunąć 
się i utonąć w  otaczającej nas mazi 
jak utonęło stalowe imadełko w smo­
le. Powierzchnia się wyrówna j zna­
ku nie będzie, żeśmy istnieli.

Potem, pożeni zdarzenie to zacie­
rało się w  mojej pamięci. Gdy jednak 
jakiś zewnętrzny fakt przypomniał 
mi tę ohydę — przyjemnie mi było 
stwierdzić, te  wstrętny blondas z 
wilgotną wargą, porośnięty jasną 
szczeciną, aby mnie Kopnąć, niusiał 
sij trzypiać dwoma rękami za imadło.

Tak, tak, Beduin miał rację. To 
przewróciłoby sięl...

— Tchórz, podicc! — rozmyślałem 
dalej. — Darł się. krzyczy, guym 
szedł na niego z pilnikiem...

I  szczegół ten, przyznam się. napa­
w ał mię cichą radością. 
faŁiouj ipUtou m  sz jwf 5u>Aq

(2łi)

s  f r z e c s k
Jedyna to była satysfakcja, jaką z

I całego w y padku  u ra to w a ć  m j s ię  u- 
da ło . N a in n ą  —  byłem  za m łody . L at

i miałem piętnaście i pół.
1 W końcu na wspomnienie tej ohyd­
nej historii, doznawałem głębokiego 
wstrętu. To, że zidiociały hlondj n 
„uciekał", że „chował się‘* za stół, że 

i przerażony „krzyczał1 — nie cieszy­
ło mię już.

Unikałem starannie takich wspotn.
nień.

IV.
N A  Ś N I E G U  

Przebyć lato w fabryce — to fur-
da I Ale przebyć zimę — — to łosi 

Połatanymi butami, roztrącasz zmar.
złą grudę ulic i  rw iesz rano na go- 
dzinę siódmą do cyzelerni. Wstać 
trzeba zaraz po szóstej. W zimie o 
tej porze — c.emna noc. Palą się na 
ul cy z rzadka gazowe latarnie. Pu- 
sika... Słyszysz stukot własnych bu­
tów na asfaltowym trotuarze. Pod­
czas mrozu dokucza ziąb, podczas 
szarugi palce nóg ślizgają się w chło­
dnej mazi wewnątrz podartego obu-

W warsztacie zimno — mróz pra­
s ie . Piece po nocy wystudaone. Pary.

w rurach ant śladu, do oddalonej cy. 
zelernj jeszcze nie doszła, trzeba na ! 
nią poczekać ze dwie godziny. Więc ! 
dalejże palić w wielkim piecu żela z- I 
nym na środku cyzelerni! Palić na ' 
kotlinie w kuchni!... A połera ntursz 
po wodę we dwóch z kubłem na 
drążku. Klamki u  drzwi, pałąk u ku. 
bła, kran u wodociągu — zimne jak 
lód. ręce przymarzają do mokrego 
żelaza. Ną dworze mrok, ślisko, 
chłód. Marynareczka cienka, wiatrem 
podszyta,.. Później odgrzewanie śnia­
dań i gotowanie herbat dla czeladni­
ków w kuchni na kotlinie. Wreszcie 
kitowanie przez cały dzień aż do wie­
czora...

Co za szczęście, że każda dwutygo. 
dniówka kuchennych katorżnych ro­
bót miała swój koniec 1 Przez jeden 
tydzień, spędzany w  warsztacie, 
chciałoby się odrobić tamte dwa ty­
godnie straconego czasu. Człek był 
zgłodniały na piękne rzeczy, łasy — 
wszystko chciał widzieć i  wiedzieć.

Gdy przyniesiono coś ciekawego 
do cyzelerni, jaki model zagraniczny 
lub nowy rysunek — wszyscy, kto 
żył, wstawali z miejsc i szli gromad­
nie oglądać. Trójca nasza, oczywiś­
cie, nie pozostawała w  tyle. Nikt nam 
tego nie bronił. Zawsze jednak gdzieś 
z boku, niespodziewanie, odzywał się 
głos Beduina: ,

— Precz stąd, szczeniaki! Do swo­
jej roboty;!

Starając się Jak najmniej utracić na 
powadze w milczeniu, z godnością u . 
suwaliśmy się mu z oczu. T a powaga 
łasza gniewała go okrutnie i  — mś<ńł 
M . &

Beduin był najzaciętszym w ro B m  
naszej trójcy. Był to pan w ^ K tu  
średniego, porośnięty czarno jaiW yl- 
ko czarność wyobrazić sobie rnSna. 
jak  cygan lub Arab — i dla tego " o ?  
kiedyś przezwał go „Bedu.nenr*. Gdy 
szedł, powłóczył nogami senn.e i le­
niwo, ale ruchem skupionym, kocim 
— zawsze gotowym do tygrysiego 
skoku. Bano się go ogromu.e: był 
gwałtowny i mściwy. Gdy podrażnio­
ny przez kogoś wpadał we wścek- 
łość, rzucał w człowieka, co się na­
winęło pod rękę: posążek. p.In.k, 
m ło t Wąsy odstawały mu wtedy od 
twarzy, mała, kudłata broda wysu­
wała się naprzód, ślepia ponure, sono 
wane głęboko pod jednym lukiem 
brwi, świec.ły złowrogo, twarz na­
bierała cery brudnej, cętkowatej i  ro . 
biła wrażenie szalonego z przed wie­
lu stuleci dzJtusa lub uzbrojonego 
kłami zwierza. Ojciec jego pocnodził 
z Rumunii Może płynęła w nim krew 
rzymskich katorżmków. osaczonych 
przed wiekami nad ujściem Dunaju 
dla odcierpienia kary?... Z ien ii^ lz i- 
siejszej Rumunii były przecie* 
saeh starorzymskich kolonią At<L 
łeńczą dla rabusiów i . .-r. i . n ^ ^ . . .

Ciąg dalszy nastąpi.
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IV t r o s c e  o p r z y s z ł o ś ć

Bezdomna dzieci
Sprawa młodego pokolenia jest kwc- 

J (tlą, kl«ra niejednemu myślącemu oby- 
' wuteluui tpędza ecu i  powiek.

belki cidopeow I dziewcząt bez opie- 
' ki chowu aię na ulicy, 'len miody ele­

ment puszczony samopas to w przysz-
' Iości w 80",• przestępcy.

Organa Mdiuji Oby w. współpracujące 
I kuiaionum, podjęty z tym energicz­
ną wulkę.

Przy ul. Siemiradzkiego 24 znajduje
al«

IZBA ZATRZYMAŃ 
D1.A MAŁOLETNICH

gdzie wyłapani nieletni włóczędzy zo-

Tu Wapiennik i Czg'3tnia Miejskal
K om ite t P P S  p rzy  Z arządzie  Miej­

sk im  w  Kraikowi© zo rg a n izo w a ł w 
d n iu  7. 12. 1946 z eb ran  e p a r ty jn e  
p rze d w y b o rc ze  na te re n ie  w a p ie n ­
n ik a  i C egielni M iejskie j p rzy  u iicy 
W ielick ie j.

Z eb ra n .e  zagaił zastępca  p rze w o d ­
n iczącego  K om ite tu  tow . I le in . p rzy  
czyn i udz ie lił g ło su  to w . L isow i S ta . 
n is law o w n

T ow . L is w  sw ym  re fe ra c ie  om a­
w ia ł zad a n ia  s ta u u  robo tn iczego  o raz  
sy tuację  p o lity cz n ą , w zyw ając  w szy ­
s tk ich  tow arzyszy  tło oddanm  sw y ch  
g łosów  n a  b lok  s tro n n ic tw  dem okra ­
ty cznych , gdyż ty lko  zw y c ię stw o  b lo . 
ku  d em okra tycznego  w zm ocni nasz  
k ra j i  p rzyn iesie  d o b ro b y t k la s ie  p r a ­
c u jąc ej.

W  SU FCZY N IE
p o w . B rzesk o  od b y ł s ię  w iec, na k ló . 
ry m  p rzem uw iał to w . L o ren c  W łady ­
s ła w  i to w . U rl .ń sk i S tan is ław  z 
T arn o w a .

W iec  b y ł w y łączn ie  obesłany  przez  
lic zn  e zgrom adzonych  ch łopów  w 
w iększośc i p rzez  b y ły c h  członków  
Z w . Zaw . M ałoro lnych  BP.

T o w . O rl liń sk i z re fe ro w a ł sp raw ę  
B lo k u  W y b o rc e e g o .

W ZAKŁADZIE CZYSZCZENIA 
MIASTA

o d b y ło  s ię  z ebran ie , na k tó ry m  z r a ­
m ien ia  M iejskiego K om ite tu  PP S  re ­
f e r a t  po lity czn y  w yg łosił to w . L  s.

W  re fe ra c ie  om ów ił szczegółow o 
sp ra w ę  zb liża jących  s ię  w y b o ró w  i  
u m ow y  m iędzy  P P S  i PP1Ł

UWAGA KOD!ETY
L iga K obie t w  K ra k o w ie  z aw iada ­

m ia , że w  n iedzie lę  d n ia  15 bm . o 
godz. 3-ciej po  po ł. odbędzie  s ię  od­
p ra w a  w szys tk ich  zarządów  k ó ł dz iel 
n icow ych  i fab rycznych .

O becność  obo* -iąakow a.

Z wiecu przedwyborczego 
w Łagiewnikach

Blok Stronnictw Demokratycznych J 
m o ta ł w uli. podzielę wiec przedwybor­
czy w «ikois w Łagiewnikach.

Wiec zagaił tow. Zydroń i  udzieli! I 
osu przedstawicielowi PPS tow. Dr. ( 
robnerowi.
Mówca nakreślił obecną sytuację 

przed wyborczą.
Inienieu PPh przemawiał tow. Fa- 

dejew.
Po przemówieniach tow. CiepieloweJ 

fPP3j 1 «;». Oleksego ze Stronnictwa 
Ludonc-o tov: dr Drobncr odczytał re- 
toiiujw AA»tę7ająccj treści:

Zgrowadzeni Towarzysze i Obywatele 
Dzielnicy Kraków-Łagiewniki uchwala- i 
|ą ijbdaroie poprzeć Rząd Jedności, 
Ka:udowej i w Jego pracach nad od -[ 
Unlową państwa Polskiego na mocnych i 
wudazueuluch, ___ *

stają odstawieni, a stamtąd, w miarę 
możności. odsyłani do zakładów wyclio-

Syluacja mimo wysiłku ze strony mi­
licji 1 Kuratorium jest nienajlepsza.

Ośrodek na Siemiradzkiego nie może 
wskutek ciężkich warunków spełnić 
swego zadania. Brak pomieszczeń jest 
powodem, ta  dzieci w wieku od lat 7 
do 17 są stale razem.
’ Naturalnie między zwykłymi bezdom­
nymi po prostu dziećmi, , znajdzie się 
czasem I miody złodziejaszek, który 
świeci złym przykładem dla swych 
wspótkolegów. i

L isa  o raz  p rz e w . B ady  Z akładow ej 
Iow . Ilabk iew ioza  i in n y c h  to w a rz y ­
szy , z eb ran ie  zakończono  odśp iew a­
n iem  C zerw onego  S z ta n d aru .

Odurawa aktywów
W  niedizielę, tj. 15. 12. b. r. o 

godiz. 17-tej odbędzie się w sali 
Rady Miejskiej odprawa wszyst­
kich członków WK, Prezydium 
Powiatowych, Miejskich Komite­
tów, wszystkich towarzyszy na 
kierowniczych stanowiskach pań­
stwowych, samorządowych, prze­
mysłowych, spółdzielczych oraz 
innych aktywistów m. Krakowa z 
referatem Wiceprezydenta KRN i 
Przewodniczącego Rady Naczelnej 
PPS tow. Szwalbego. Oddzielnych 
zaproszeń nio wysyła się.

„Dziekanka" musi być odbudowana
(o . d  ) .  D n ia  12 b m . odby ła  się 

k on ferenc ja  P rezyd ium  W ojew ódzkie­
go K om ite tu  O dbudow y  S to licy  z u- 
tiz ia łen i w icew o jew ody  to w . in i .  B r. 
K uleszy, p rze d sta w ic ie la  OKZZ tow . 
F lac h a , ob. M. N osarzew sk le j se k re ­
ta rz a  W oj. K. 0 .  S . k ie ro w n ik a  P ro . 
pagaatdy to w . A. W arch a li i innych .

P o n iew a ż  e&cja „ D a ru  W rz eśn io ­
wego!* d la  W arszaw y  zosta ła  u k o ń ­
czona P re zy d iu m  W oj. K ont. O dbu­
do w y  p o s ta n o w iło  u a k ty w n ić  dzia­
ła ln o ść  Komiiletów  P o w ia to w y c h  i 
M iejskich is tn ie jących  w  liczb ie  192 
n a  le re n ie  całego  W ojew ódzlw a k ra ­
kow skiego  w  k ie ru n k u  ro zszerzen ia  
akcji zb ió rkow ej n a  d o kończen ie  o d . 
bud o w y  „Dziekanki**.

Mieszkańcy Łagiewnik wytężą wszyst­
kie siły, aby należycie przeprowadzić 
akcję przedwyborczą i tym samym za­
pewnić zwycięstwo Blokowi Demokra­
tycznemu.

Równocześnie apelują do Miejskiej 
Rady Narodowej Miasta Krakowa, by 
dzielnica uzyskała należyty gmach szkol­
ny, oświetlenie elektryczne, by została 
skanalizowana i wybrukowana.

Na łańcuch prasowy
Spółdzielnia Pracy MuraTry* „Budujemy** składa na Łańcuch Pra- 

eowy zł. 2.000 I wzywa SpóJdż-ickiię Stolanzy „Dąh“, „Postęp**, „Jed.. 
ncść“, ^półdzśelrJę Malarzy ,.WzÓ!r“ i „Kolor** do złożenia podob­
nej kwoty. — FrancioisJ: K raśny  idąc śladem tow. Kramera Jana, 
6kłada na Łańcncń Prasowy zł. 200 i wizy watów . Klimka Antoniego, 
Galos Stan.i~L.WA, Len zzowekiego Adama, Bkwrrczyńskiego Józefa i  ' 
JYarchiła Jan* &> zwożenia takiej samej sumy.

BRAK MIEJSCA W ZAKŁAlrntTI 
powoduje, że dzieci częstokroć czekają 
po kilka miesięcy na Jakiś przydział do 
szkoły, a nie brak między nimi 1 anal­
fabetów.

Dzieci te, wychowane często przez 
ulicę, obdarzone dużym sprytem, trudne 
do prowadzenia, wymagają specjalnego 
personelu fachowego, a takiego niestety 
prawie zupelnio nie ma.

Trzeba przyznać, że personel pracu­
jący na Siemiradzkiego robi wszystko

Sam lokal jest nieodpowiedni: beto­
nowa podłoga, kiepskie umywalnie — 
i ciemne pokoje, to nie jest miejsce dla 
dzieci.

Z drugiej strony trzeba przyznać, że 
dzieci te żywione przez M. O., na brak . 
jedzenia nie mogą narzekać. Jedzenie ‘ 
jest proste, ale dobre.

NA KOPCU KOŚCIUSZKI j 
przygotowuje się w dawnych koszarach 1 
wojskowych większy zakład wychowaw- ! 
czy wraz z izbą zatrzymań, który ma byó ' 
uruchomiony za jakieś & miesięcy.

Nie rozwiąże to tej palącej kwestii. 
Potrzeba minimum trzy razy tyle.

Już dzisiaj zdarzają się wypadki, że 
przyjeżdżają do biura zatrzymań dzieci, 
iicząc na miejsce w zakładzie, który bę­
dzie otwarty dopiero za 6 miesięcy.

Kuratorium ze swej strony, jeżeli tyl­
ko może, przydziela miejsca w zakła­
dach wychowawczych dzieciom z izby 
zatrzymań. Bardzo często jednak pry­
watne zakłady nie chcą tych dzieci brać, 
wychodząc z góry z założenia, że to są 
bandyci.

NIKT NIE TWIERDZI, 2E WSZYSTKIE 
SĄ NIEWINNE

nie można jednak z góry przesądzać 
sprawy, uważając każdego dzieciaka, 
którego zatrzyma Milicja — za zbrod- f 
niarza, przeciwnie są to dzieci nieraz 
bardzo inteligentne 1 sprytne, które pro­
wadzone odpowiednio wyrosną na pew­
no na bardzo wartościowych obywateli.

Fundusze Milicji Obyw. i Kuratorium 
są bardzo ograniczone. Trzeba jednak 
koniecznie znaleźć wyjście z tej sytua­
cji, bo troska o młode pokolenie jest 
obowiązkiem całego społeczeństwa.

I (lak).

D otychczas zeb ran o  n a  te n  ce l 4 i 
p ó ł m il. z ło tych , a n a  odbudow ę  kom ­
p le tn ą  „Dz.ekanki** p o trz e b a  około  
25 m ilionów  zło tych .

Sum a ta  m usi być  z eb ran a  z te re ­
n u  naszego W o jew ó d z tw a.

T ow . w icew o jew . K ulesza  w sk az a ł 
n a  ko n ieczn o ść  siln ie jszego  udz ia łu  
ro ln ik ó w  w  akcji o d b udow y , posiano - 
w i ono  p rze to  p rze p ro w a d z ić  w  na  j ­
b liższym  czas’e in spekcję  w szys tk ich  
k o n r te tó w  i d a ć  im  odp o w ied n ie  in ­
s tru k c je  i m a te r ia ły  p ro p a g a n d o w e .!

W  s ty c zn iu  w arsz aw sk i te a t r  o b - ; 
Jazdow y u d a  s ię  w  te re n  w o jew ódz­
tw a  k ra łjow skiegp , a b y  p rze z  .szereg 
p rze d s ta w ień  z w iązanych  tem atem  z 
o dbudow u jącą  się S to licą , z a in te reso ­
w ać  ja k  n a jsze rsze  w a rs tw y  sp o łe . 
c zeństw a  tą  akcją .

N a w n iosek  k ie ro w n ik a  'p ro p a g a n ­
dy tow . W arch a li p o trze b n e  sum y  do  
odbudow y  „Dziekanki** po sta n o w io n o  
rozłożyć  na poszczcgólńe  kom  te ty  
p ro p o rc jo n a ln ie  od ich  do tychczaso ­
w e j m ożliw ości zb ió rk o w y c h . i

W  akcji p rop ag a n d o w e j w y d z ia ł 
K u ltu ry  i  Sz tuk i p rzy  OKZZ ob ieca ł 
sw ó j w spó łudz iał.
“ najBLIŻSZA premiera teatru 

MIEJSKIEGO
Teatr im. J . Słowackiego wystąpi w nad­

chodzącym t.ygo<'.nżn * premierą komedii 
Aleksandro Fredry: „Y/ielkl człowiek do 
małych Interesów". Przectsta-wienle przy- ■ 
gotowrujs Koman Niewiorowlca.

TEATR MIEJSKI IM StOWACKIEOB ,
<'xlz. 18.30 ..Weoelef St. W japlaństler*. 

MIEJSKI STARY TEATR — dnia ao-l*
»<-1ł  13.30 — „Wielkanoc" Stefana O tul, 
n-iwek tezo.

ila la  aa!a — rodź. 19.13 „Rozdroże ml-
łoś-i" .1. Z.?wtcyskieifo.

TEATR KAMERALNY TUR-u coda.
19.11 „Secz. io4 koio m eta młyn". anUi- 
tka Stefana F bukowskiego. Prapremier*.

SIEDEM KOTÓW — <od«. 19.15 Wesół* 
Pcw In „IMl Kankana do Swinga".

GROTESKA, ul. Skarbowa 2 — goda. 
10.34 1 12 — „Kolorowe Piosenki" (Przed. 
•Uiwtente Taminlcl- dla nzAól)

TEATR KOLEJARZA „Ł  Ł  K.**, uL 
Bochen.-;,a 7 — godz. 18.30 „Chata za 
wsią" J . K. GalasJewicza, według powie­
ści Krasaewu'Ujgo. Munyka Z. Koekow-

NIEBIESKI PTAK
Teatr RTPD Wesoła Giomadka odegra 

w niedziele, dnia 15. 12. IWO z. godain* 
U .U  — po raz eaiatal — bajkę ilawtep- 
lincka Niebieski Puk .

Ceny miejsc uużotu, 30. ał. 1 (0 a t
Kornystojclo s  ostatniej ośuajii aobaesa- 

u la  tej doskonalej autuki.
Bilety do nabycia w Skbulinlcy H&roer. 

ekicj (naprzeciw Scallj i  w duża praedata- 
Witesii* kasie teatru.

wwfawKJN1
od czwartku dnia 12 grudnia 1949 r. 

SCALA — „Panna liaz posagu** wg. powie.
* śol Ostrowskiego
APOLLO — SZTUKA arcydzieło asjaow . 

aeej produkcji francuskiej Ulica alaczyd- 
có.w

UCIECHA Cudowno dnieć* w filmie „Sa­
motny żagiel"

WOLNOŚĆ — rewia muzyki 1 humoru „Stu. 
by kawalerskie"

GDAftSK — Bochaterowle pustyni (Szyi*- 
met Chan)
dnia „Kw iat Mlleśel"

WARSZAWA — sensacyjny film produkcji 
włoskiej „Czarny Korsarz*'.

KWIT — a .p an u .e  ozcydaiwo filmowo 
Jcsse James.

WANDA — niezrównany Adolf Dymsza w 
podwójnej roli Bolek I Lelek.

KINOTEATR FILMU OŚWIATOWEGO,
ul. 1 Moja iDuaajewaklego l i

1. Step we;.-ieu<»kd. _ y
2. Dzieci nu in ) óakda. y  .
8. Skoki w dal.
4. Pawiany.
5. Komedyjka. —;----------------- --
Początek acaasów o foćz. 18. 17.80, 19.80. 
W niedziele o Soda. 1L 1440, 18. 17.80 19. 
Cena biletów iż  5 1 10,

na dzień 13 grudnia 1948 r, (nledztala) 
6.57 Sygnał ezaam. 7.05 Audycja tauiiy-

cena. 8.00 Dziennik. 8.20 Prognam lokalny 
r.a dz.ień bieżący. 8.25 iluayka. B.OO Nabo- 
łrńatwo s  kościoła św. Roch* w Dobrzy- 
niu. 10.00 Audycja rejioaaiua a Dobrar* 
n;a. 10.45 Utwory forteplamowe. 13.00 Kro. 
nlka krakowska. 11.10 Koncert tyczeń. 
11.57 Syirnat czatsu. 12.05 Pocaątok ayrnfo- ' 
niczny Filharznonriś Battyslkilaj. 13.30 

Niemcy po wojnia. 18.40 Audycja wojsko­
wa. 14.10 Kwadrans Kuźnicy. 14.25 Bo- 
eeneja. 14.35 Chw.lka Biuro Studiów. 14.40 j 
Teatr Wyobraźni „NIcbieakda nKiztny *. 
15.20 Koncert, Polskiej Kapeli Ludowej, 
36.00 Audycja dla dniect p t  „Podwlcca®- 
rek u Chinki". 16.20 Koncert publiczny 
■ Klubu Artystów. 17.00 „ Podwieczorek 
przy mikrofonie". Tranaralsja a kawiarni i 
Arlywtów w Pozmantu. 13.15 5 mfaiut pow . 
t j l . J8.20 Audycja d la  śwfetlle wrUJeŁich, 1 
19.05 „Uśmiech 1 piosenka**. 1S.S0 P nw  
Eląd tycudnJa. 19.15 Aklaainośot dżwlęko- , 
we. 19.57 Sy»nal czasu. 80.00 DzInaaH ; 
wirocerny. 20,24 Koiaecrt zwu-jiwkowyj. 
21 .W Clokawoatkł literackie. 21.13 Audy­
cja eJowno-miuzyczila „U naszych przy- 
Jcciół'*. 21.45 Kwadmma prozy „Lalka* 
lioloafawa Prusa. 22.00 Au-iycJ* rozryw. 
ko w a „Tatuś p!»»* toalążkę**, r-oteakn, 
22.15 Koncert Orkiestry Tanecznej P. B. 
2300 Wladomoóal dziennika radiowego, 
23.2i> Program na Jutro. 2J.30 Muzyk* ■ 
płyt. 23.50 Program lokalny na dzień na- 
Btąpay. 23.55 Ważniejsza. wżadk-nnM dzitm 
nika, koniec audycłL
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P a ń s t w o w a  C e n t r a la  H a n d lo w a  
w K rakow ie , ul. Basztowa 6

Telefon 5O2-T3
zaw iadam ia  ku p ie c tw o  iż n a d e s z ł y  w  w i e l k i m  w y b o r z ' e

Ozdoby choinkowe

Dyrekcja Polskich Zakładów Garbarskich i  KrakBWia
ogłasza

PRZETARG NIEOGRANICZONY
na d o s t a w ę :

1 szt niotopomry, wielkości II, o wydajności 600—700 li­
trów na minutę.

150 mb węży tłoczonych, średn. 75 mm.
GO mb węża tłoczonego, średn. 52 mm.
2 drabiny dwuprzęsłowe ń 10 m dług.
21 s z t  pasów bajowych.
21 szt toporków.
21 szt. zatrzaśników.
21 hełmów.
2 zw ijadta na węże.
8 bosaków cięlł;ifch I 8 lekkich.
11 szt. gaśnic ppoż. (5 pianowych, 5 płynowych, 1 śniegowa). 
Oferty należy składać w sekretariacie D yrekcji Polskich

Zakładów Garbarskich w Krakowie, ul. B arska 87/89, do dnia 
20 grudnia 1010. kr-914

Państwowa Centrala Handlowa
w  K ra k o w ie , u l ic a  B a sz to w a  6, ł e l .  5 0 2 - 7 3

zawiadamia kupiectwo iż w ramach „a k c ji m ie js k ie j” 
s p r z e d a j e

pełny asortyment naczyń emahcu/anydi

Centralny Zarząd
Przemysłu l^giawago w Katowicach

p o s z u k u j e

Ekonomistów
z uniwersyteckim wykształceniem 
dla pracy w zakresie analizy go­
spodarki zakładów przemysłowych 
i badania sytuacji na rynku kra­
jowym i zagranicznym.

Zgłoszenia do Wydziału Ekonomi­
cznego Centr. Zarządu Przem. Węgl.

„.916 Katowice, ul. Powstańców 46. 1

„OAOTBSKA”
M . 8) _  rod*. 1O_»O I J1 u*,
loraws f liiin k j _  ■■■„
faclete <1* mkói.

ZA NIEWŁAŚCIWE zrwliowMsU «!« 
Związku Zawodowym poczuwam ede 
winy, woboo czego oaobiiote Dożyłem <

1000 sL aa fiTPD. Kr. Oohońskl.

HORZĘB0WA TABELA WYGSAKYCI
4-ly dzień ciągnienie iV ej Klasy 43 Loferi
<»0^X 8? " e P® ,00 00° ** NrNr 31543 ------
3ol.,ij 39689.

Wygrana 50.000 zł NrNr 71594.
Wygrane po 20.000 zl NrNr 797? 

35/73 42637 45643 6GU65 67952 67394 
73147 75585.

Wygrane po 10.000 zł NrNr 57 1
........  21739 22738 23230 23136

456 723 57 28202 534 4 7 65
746 29079 178 726 963 30324 78 46 
oló 20 42 817 31164 332 557 72 SC- 
08 977 32164 91 322 493 731 3326. 
462 525 689 777 99 34004 16 42 22 
31 311 20 480 609 764 846 35041 91 
106 253 463 503 54 9.4 745 361II 51) 
905 16 18 37589 722 906 38294 39f 
435 507 635 770 884 982 39174 222 55 
310 92 407 553 90 753 892 40422 728 
821 68 41312 51 95 536 77 690 840 
42030 49 52 102 19 341 673 799 923 
43048 68 447 S3I 44020 51 115 27 8f 
283 380 602 32 53 72 847 45025 7£ 
174 281 409 539 749 969 46014 208 
623 754 809 37 990 47103 32 245 6<
410 550 667 928 43102 27 48 60 347
48 49065 564 708 4 4 786 865 50448
769 869 98 990 97 51060 280 593 684
908 53277 329 449 51548 747 48 87Ć
55066 220 481 570 650 782 56038 106
438 581 689 57271 422 67 59232 625 
34 804 61065 289 373 600 62096 167 
554 610 60 935 63398 763 64019 235 
89 510 667 933 65247 323 440 665 
936 41 66124 27 28 674 901 67117 212 
366 703 68112 275 468 827 85 69074 
194 359 425 83 963 70063 83 291 655 
878 71 III 534 906 72134 238 49 554 
71 844 85 73387 708 83 927 74009 379
411 573 652 828 75053 162 79 211 46 
416 82 611 904 76005 27 80 530 762 
825 64 915 45 77333 926 78012 25 110 
472 816 4 4 47 903 79355 440 80089 
108 215 726 867 81020 336 403 746 
850 82056 145 88 296 356 564 791 901 
83011 42 55 112 28 451 68 559 604 
716 84123 80 89 301 427 669 834 968 
78 85327 500 63 72 85 86090 202 939 
87300 54 -441 717' 35 911 88120 89 
213 482 526 91 613 730 892 921 98 
91353 92024 317 510 836 952 93022 
911 94188 210 364 607 718 93 831 
95044 473 989 96089 119 732 97000 
243 92 421 98032 188 93 275 308 12 
605 99264 328 35 560 70 781 99877. 
Dalszy c!?g wygranych' po 1.000 zl

31753 809 38 45 955 91 32014 91 
112 52 268 327 436 746 73 89 816 32 
46 943 56 68 33018 34 6 97 III 49 62 
208 28 74 315 48 419 586 616 728 42 
78 €06 33 47 52 79 93 4 9 942 6 81 
95 8 34048 141 213 34 80 301 47 52 
452 88 9 519 43 89 600 37 93 705 12 
30 6 56 857 70 94 908 88 35006 25 
117 76 9 238 46 56 320 42 411 38 59 
60 78 84 500 23 52 623 43 701 836 41 
55 70 3 96 903 90 36000 43 64 81 183 
307 23 4 47 8 52 68 87 94 406 63 72 
510 46 64 614 7 24 77 744 815 38 990 
37011 165 316 466 501 34 84 91 671 89 
811 26 34 59 86 902 45 57 82 38011 
43 7 101 17 41 75 84 323 62 471 97 
515 48 659 69 776 80 9 825 42 5 59 
78 86 95 914 55 58.

11037 16612
33575 35275 42328 43192 43327
44549 51552 52328 57900 58738 62329
68919 69915 71321 72214 74223 75581
85016 86320 87594 93608 93358 94825. 

Wygrane po 5.000 zl NrNr 2539
3196 3670 5795 5830 7643 8017 8628
11710 16956 20487 22093 22994 25256
29475 31006 32531 37953 33654 40922 
41571 42439 44007 44675 47315 51043 
53220 534G7 53670 54752 64721 68071- 
68722 70407 73048 75451 77233 77611 
81272 82122 84190 84347 86134 87384 
90099 91355 91388 91535 94369 94677 
95218 99001.

Wygrane po 2.000 zł NrNr 434 1193 
415 461 631 966 2991 4360 444 833 
5031 438 6146 423 701 886 7546 670 
8137 338 602 10724 784 11543 12356 
14862 15379 16248 270 612 956 17507 
538 19064 20176 568 21007 110 22067 
217 702 857 24904 25867 989 29747 
30958 31004 354 532 33023 551 
34153 392 978 35386 510 36239 569 
752 817 900 37156 471 891 944 954 
38992 40031 318 41306 432 608 947 
42545 43081 114 44182 272 45379 942 
45422 441 495 836 948 47076 149 472 
975 48084 538 561 49560 50454 492 
51972 52042 228 666 688 53281 55413 
609 56201 572 662 913 912 57110 642 
58367 605 693 59668 850 60347 611 
61586 62095 735 63496 64726 65260 
424 940 66225 441 467 583 691 67210 
937 69690 70501 71205 870 945 73791 
816 916 74323 509 600 75168 345 386 
800 76083 413 7,29 731 874 979 77540 
557 872 78712 79408 662 80319 439 
647 662 680 873 82128 212 519 837 
925 84357 556 618 983 85218 398 
86188 201 234 740 743 967 87400 721 
994 88964 89183 874 90470 91253 688
897 92578 91551 805 836 913 95146 
147 228 364 893 9pl85 953 97021 054 
297 98104 201 273 670 810 991 99001 
09917.

Wygrane po 1.500 zl NrNr 107 347 
1777 2031 359 79 790 3004 336 734 
943 4235 370 385 532 78 95 704 34 44 
5126 6673 7268 752 55 8125 9513 39 
759 855 10188 365 449 614 11144 236 
92 740 63 12000 231 463 576 688 864 
13361 14315 481 562 15154 625 929 
16267 314 424 738 824 17144 631 59
898 18039 84 105 355 359 575 817 
19152 20199 303 420 787 21563 22600 
815 838 23121 237 24605 703 851 
25521 529 713 26148 341 608 752 982 'tiRlS ,

Dalszy ciąg wygranych po 1000 zł podany będzie' JutrS.

Kolektura £>. KRZEMIŃSKIEJ
H r  iC  i  Centrala Kraków Rynek Główny 20 (rón Brackiej)
• • •  • » »  Oddziały i „ 1 opo.cwa 9 (drogeria,

U „ kazi mier„a w,e> iega 59
poleca na|wlę'/szy 1 najszczęśliwszy wybór losów do  49 Loterii K lasowe!!

Firma M. HYLA jZioło Srebro KUPUJE oraz POLECA z G W łiCT 
UDiączKi, pierścionki, signety, 
b ra n ż o  i e t k i, p a p ie ro śn ice , ... . . . .  ..
=  ła ń c u s z k i I t. p. = =  III’.  Githł£Xa 29

C E N N I K  O G Ł O S Z E Ń :  ___ _
Ogłoszenia na 1 i 2 stronie za w tekście za 1 mm szpalty , 15 zl. Drobne ogłoszenia za słowo , , 5 zl. W niedzielę i święta o 5U“i» drożej

1 uiiu szpalty 20 zL za tekstem „ „ „ „ , 10 zł. poszukiwanie rodzin i pracy . . 3 zl- Husiyu, drukiem lIMP/s drożej.
Ogłoszenia p r z y j m u j e  Administracja „Naprzodu", Rynek Główny 30, 1. piętra. Polska Agencja Prasowa PAP. Rasziowa 10 i upoważnieni akwizytorzy 

Wydawujcjwa>
PRENUMERATA „NAPRZODU" wynosi miesięcznie z odbiorem w puuklacli sprzedaży 45 zł. — z odnoszeniem do domu w Krakowie 55 zl. — na pro­
wincji, pocztą 50 zl. — pienumeralę przyjmuje: Administracja „Naprzodu", KragUWl Rynek Główny 30 1. piętro) — Placówki Sp. „Czytelnik' na terenie 
m. Krakowa i  upoważnieni akizyturzy. — Na prowincji Powiatowe Komiigiy Polskiej Partii Socjalistycznej, Konto P. K. O. nr. 813, na które

można przesyłać prenumeratę „Naprzodu i należytość za iuseraly.

.Wydawca. Spółdzielnia Wydawn. „Wiedza". — Redaguje Komitet Redakcyjny. — Redakcja i Aumiii.: Kraków, Rynek Główny 30, 1 p. — Telefon 5-56-53. 
Przyjęcia codziennie w godz. 11—12. Sekretarz red. przyjmuje codziennie w goiz. 10.30—13.30.

Odbito czcioukaiui Drukarai Spóidz. „Wiedza" Nr 3 „Naprzód" — Kraków, ul. Orzeszkowej 7. — Telefon 586-53. M— 14496


